
 

Schemat wymowy głoski dż 
 

 
 

 

Uwaga!   DŻ wymawia się jak CZ, ale podczas wymawiania drgają 

wiązadła głosowe (ilustracja  przedstawia głoskę cz). 

 

DŻ– prawidłowa realizacja  

 zbliżamy zęby do siebie,   

 wargi lekko zaokrąglamy i wysuwamy do przodu,  

 czubek języka unosimy do wałka dziąsłowego ( za górne zęby), 

 w pierwszym momencie artykulacji czubek języka przywiera 

do wałka dziąsłowego, 

 w następnym zwarcie stopniowo przechodzi w szczelinę. 

 

 

Terapia wad wymowy – głoska DŻ 

Opracowała: Dorota Dziedzic 
 



Ćwiczenia wymowy głoski dż 
 

Sylaby do powtarzania: 

dż na początku sylaby 
 

 

dżo dżo dżo dżo 

dżu dżu dżu dżu 

dża dża dża  dża 

dże dże dże  dże 

dży dży dży  dży 

 

Logotomy  do powtarzania: 

RZ  w logotomach 

odżo odżo odżo odżo 

udżu udżu udżu udżu 

adża adża adża adża 

edże edże edże edże 

ydży ydży ydży ydży 

 



Ćwiczenia wymowy głoski  dż 
Wyrazy do powtarzania 

 

dżuma    

dżungla 

dżem    

dżentelmen 

dżok    

dżokej 

dżokejka    

dżudo   

dżudoka    

dżip     

dżin 

dżinsy    

dżdżownica 

dżdża    

dżdżysty   

Dżakarta    

drożdże   

jeżdżą    

zjeżdżalnia  

gwiżdże     

miażdży   

móżdżek    

drożdżówka  

dżety    

Dżon 

dżojstik    

Dżesika 

============================================================================ 

 
 
 
 

============================================================================ 

Połączenia wyrazowe  do powtarzania 
 

dżuma w dżungli 

dżambo dżet 

dżip dla dżentelmena 

dżdżysty wrzesień 

dżinsy do koledżu 

dżojstik  dżokeja 

dżem dżudoki 

dżokejka dżokeja 

dżinsy Dżesiki 

Dżon  gwiżdże 

jeżdżący dżokej  

zmiażdżona żaba  

olbrzymia dżungla  

życzliwy dżentelmen 

dżudoka gwiżdże 

dżambo dżet 

móżdżek dżdżownicy 

dżip odjeżdża 



Zdania do powtarzania 
 

Bożena je dżem. 

Z ziemi wyszła dżdżownica. 

W dżungli mieszkają drapieżniki.  

Chłopcy ćwiczą dżudo.  

Dżokej ładnie gwiżdże.  

Mama upiekła pyszny  placek drożdżowy. 

Wujek Dżek  to dżentelmenem. 

Dżon  gra w brydża.  

Dżejms to  dżentelmen. 

Zmiażdżyłem duże żołędzie. 

Uczniowie  gwiżdżą. 

Tobiasz  nie lubi  dżezu.  

Marzena uczęszcza do koledżu.  

We wrześniu pada dużo dżdżu.  

Dżesika lubi dżem. 

Dżokej ujeżdża konia. 

Mateusz trenuje dżudo. 

Mama kupiła drożdże do pieczenia drożdżówek. 

W dżdżysty dzień  z ziemi wychodzą dżdżownice. 
 

 

 



Logopedyczne wierszyki i rymowanki  

do utrwalania głoski DŻ 
 

 

 

„Bułeczki drożdżowe” 

Rośnie ciasto na bułeczki,  

drożdże to sprawiają.  

Potem w ciasta kawałeczki ręce babci dżem  

wykładają.  

Bułeczki drożdżowe babci, a w środku dżem 

porzeczkowy. 

Lepsze od innych łakoci lepsze niż tort orzechowy. 
Autor nieustalony 

============================================================================== 

 

 „Dżungla”    Autor nieustalony 

 

Co to jest dżungla? Dziki las. 

Wejdźmy do dżungli jeden raz. 

Jakiś ptak  

gwiżdże pośród drzew. 

Oj, coś się skrada! - Może lew? 

Przekorek umknął, ile sił 

Szukajcie, dzieci –  

gdzie się skrył.  

 
 



„Dżdżownica”     Autor nieustalony 

Dżdżownica to stworzenie. 

Mieszka głęboko w ziemi, 

drąży tam korytarze,  

nikomu się nie pokaże. 

I tylko w dzionek dżdżysty 

dżdżownicę zobaczymy 

Jej ciało długie, śliskie 

na chodniku ominiemy. 

 
============================================================================== 

 

„Dżokej”   D. Krupa 

Dżokej ujeżdża konia. 

Krzyczy do niego żona, 

że odjeżdża daleko,  

a nie wypite mleko, 

czeka bułka drożdżowa. 

Dżokej prędko się chowa, 

konia Dżumę pogania. 

Woli dżem na śniadanie. 

 

 

 

 

 

 



„Gramy w brydża”    K. Szoplik 

 

Pod Dżakartą  - piękny, nowy,  

elitarny klub brydżowy.  

Ja, gdy wolne tylko mam,  

chętnie w brydża grywam tam. 

Król i radża w brydża grają  

jak dżem grę tę uwielbiają!  

I dżentelmen brydża lubi.  

Kiedy gra, dżokery gubi.  

Dżokej talię wydobywa...  

W brydża w piątkę nikt nie grywa!   

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 



Tekst do czytania 
  

„Dżokej” 

Dżokej i jego koń Dżambo wybrali się na przejażdżkę.  

Dżambo bardzo lubił takie wyjazdy w teren.  

Ujeżdżalnia już go nudziła.  

Po dłuższym czasie dotarli do dziwnego miejsca. 

Dżokej ujrzał drzwi, a przed nimi dwie dżdżownice.  

Jedna z nich przemówiła do dżokeja ludzkim głosem:  

- Kto tym gwizdkiem zagwiżdże i  poczęstuje nas dżemem, 

temu drzwi same się otworzą. Za drzwiami będzie piękna  

dżungla...  

Dżambo też usłyszał, co powiedziała dżdżownica i zaczął 

głośno rżeć  ze śmiechu.  

Dżambo rżał tak głośno, że dżokej... obudził się ze smacznej 

drzemki  pod drzewem.  
K. Szoplik 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 


